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BR.0012.2.2.2019
P R O T O K Ó Ł nr 4/19
z posiedzenia Komisji Budżetu i Rynku Pracy, 
odbytego w dniu 19 lutego 2019 r. w godz. od 800 do 900.

Członkowie Komisji obecni na posiedzeniu:

1) Kazimierz Jaruszewski

- Przewodniczący

2) Bartosz Bluma
3) Janina Kłosowska
4) Jan Koperski
5) Agnieszka Lewińska

6) Iwona Skocka

7) Andrzej Gąsiorowski
Komisja składa się z 7 członków, wszyscy obecni, po stwierdzeniu quorum Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.
Spoza Komisji w posiedzeniu udział wzięli:
1) Wioletta Szreder


- Skarbnik Miasta

2) Ewa Szymanowicz


- Dyrektor Wydziału Finansowego

3) Wojciech Adamowicz

- Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy
4) Jacek Marczewski


- Dyrektor Wydziału Gospodarowania Nieruchomościami

5) Przedstawiciel mediów - portal internetowy Chojnice.com
Posiedzenie otworzył Przewodniczący Pan Kazimierz Jaruszewski, powitał zebranych członków komisji i gości, stwierdził quorum oraz zaproponował następujący porządek obrad:
1. Informacja dyrektora Powiatowego Urzędu Pracy w Chojnicach o stanie chojnickiego rynku pracy, w tym udziale samorządu w realizacji przypisanych zadań,
2. Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego,
3. Rozpatrywanie spraw bieżących, 
do którego nie wniesiono uwag.
Ad. 1 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – najpierw poprosimy Pana dyrektora Wojciecha Adamowicza, aby zapoznał nas króciutko ze stanem chojnickiego rynku pracy i oczywiście też przedstawił w skrócie udział samorządu w realizacji przypisanych zadań. Jeszcze zanim oddam głos Panu dyrektorowi zasygnalizuję taki temat, który myślę, że jest potrzebny. Jedno z posiedzeń 
w bieżącym roku będzie miało charakter tematyczny, monograficzny, i będzie dotyczyło wyłącznie chojnickiego rynku pracy. Wtedy na to posiedzenie zaprosimy po raz kolejny Pana dyrektora, ale zaprosimy też Przewodniczącego Powiatowej Rady Rynku Pracy Pana Bogdana Tylocha. Uważam, że powinniśmy tutaj spory nacisk położyć również na zagadnienia rynku pracy, bo jak wiemy nasza komisja zajmuje się nie tylko finansami miasta, ale również chojnickim rynkiem pracy. To tyle wstępu. Bardzo proszę Panie dyrektorze o zabranie głosu. 
· Dyrektor Wojciech Adamowicz – Panie Przewodniczący, Szanowni Radni. Dziękuję za zaproszenie. Jest to moja wizyta w Urzędzie Miejskim po wielu, wielu latach. Cieszę się, że nadal temat rynku pracy jest bardzo istotny, mam nadzieję nie tylko dla komisji, ale dla wszystkich osób, które są zaangażowane w rynek pracy. Pozwolicie Państwo, że krótko przedstawię taką aktualną sytuację, jeżeli chodzi o statystykę związaną z rynkiem pracy, akcentując dane związane z miastem Chojnice. 
Aktualnie na koniec stycznia na terenie powiatu chojnickiego mamy zarejestrowanych 3400 osób bezrobotnych, 1021 osób to są mieszkańcy Chojnic. To, co się ostatnio pojawia, obserwując strukturę osób bezrobotnych zarejestrowanych w Urzędzie Pracy, to przede wszystkim bezrobocie to rejestrowane dotyczy kobiet. Na 100 osób zarejestrowanych w Urzędzie Pracy, 64 osoby to są właśnie kobiety. I to, co trzeba tutaj podkreślić, to blisko 30% zarejestrowanych osób jest w wieku do 30. roku życia i większość z tych osób, to są właśnie kobiety posiadające co najmniej jedno dziecko do lat sześciu. Akcentuję to „co najmniej jedno dziecko do lat sześciu”, bo zgodnie z naszą ustawą o promocji zatrudnienia i instytucjach rynku pracy jest to grupa, którą powinniśmy się w sposób szczególny interesować i też są odpowiednie programy aktywizujące grupę tych osób. Osoby jakby przeciwstawne, powyżej 50. roku życia, to na terenie miasta Chojnice 25%. Co czwarta osoba jest w tej grupie powyżej 50. roku życia. 
Osoby bezrobotne, patrząc na ich poziom wykształcenia, co istotne jest jeżeli mówimy o ofertach pracy i aktywizacji, to dominują osoby z wykształceniem zasadniczym zawodowy. 30% na terenie miasta Chojnice, to są właśnie osoby posiadające to wykształcenie. Osoby z najsłabszym edukacyjnym wykształceniem, wykształceniem gimnazjalnym bądź poniżej, 20%. Czyli co piąta osoba ma to niepełne wykształcenie.
Tak jak powiedziałem, bardzo istotna od kilku lat kwestia, to patrzenie na osoby bezrobotne 
w dwóch grupach wiekowych – do 30. roku życia i powyżej 30. roku życia, z uwagi na to, że większość programów jakie realizujemy, aktywizujące osoby bezrobotne, są współfinansowane ze środków Unii Europejskiej. Dla osób do 30. roku życia realizujemy Program Operacyjny Wiedza Edukacja Rozwój. Dla osób powyżej 30. roku życia program regionalny. I tutaj, patrząc na miasto Chojnice, blisko 45% osób jest w grupie do 30. roku życia. Ale, tak jak już wcześniej wspomniałem, jest to dość trudna grupa z uwagi na to, że posiada małe dzieci do lat sześciu, w związku z tym jakby zachęta związana z powrotem na rynek pracy jest dość utrudniona. 

Staż pracy. Też istotny jeżeli mówimy o ofertach pracy i czego oczekują pracodawcy od kandydata. Ponad 40% osób bezrobotnych z terenu naszego miasta ma staż do 5 lat, w związku 
z tym posiadają pewne doświadczenie zawodowe, ale nie aż tak oczekiwane przez naszych pracodawców. 

Wielokrotnie rozmawiając z Panem Burmistrzem Arseniuszem Finsterem, dopytywał się jaka jest stopa bezrobocia. To jest tak naprawdę oprócz liczby bezwzględnej, to znaczy tej liczby, jak powiedziałam że na terenie miasta Chojnice jest 1021 osób, to stopa bezrobocia jest tym miernikiem w skali powiatu, województwa i kraju. Na koniec grudnia stopa bezrobocia na terenie powiatu chojnickiego wyniosła 8,6%, na terenie województwa pomorskiego 4,9%, 
a w skali kraju 5,8%. Mając tutaj dane od 2008 roku, to najbardziej takim niekorzystnym rokiem, jeżeli chodzi o stopę bezrobocia, to był rok 2011, gdzie na terenie naszego powiatu stopa bezrobocia wynosiła 20,2%. Tak że, jeżeli chodzi o kwestie takie statystyczne i widzenie rynku pracy, to ten poziom bezrobocia na terenie naszego powiatu przez wiele, wiele lat był określany jako taki zdrowy, gdyż nie uciekniemy, mówiąc o rynku pracy, od kwestii związanej z rejestracją osób bezrobotnych. Kwestią pozostaje to, co się dzieje od kilku lat, że teraz rynek pracy jest rynkiem pracownika, a nie pracodawcy, i stąd to inne widzenie pracodawców przy składanych ofertach pracy. 
Mówiąc o rynku pracy patrzymy, tak jak wcześniej wskazałem, na poziom wykształcenia, to 
z uwagi na to, że dominują osoby z wykształceniem zasadniczym zawodowym, to taką największą grupą, jeżeli patrzymy na zawody, to są osoby posiadające wykształcenie w zawodzie sprzedawca. Takich osób na koniec stycznia na terenie miasta Chojnice było blisko 150, ale 141 to kobiety. Tak że tutaj można powiedzieć, że to jest prawie w stu procentach zdominowane, na tym etapie rejestracyjnym, przez kobiety i stosunkowo młode osoby, bo 43 są do 30. roku życia. Pozostałe zawody są na poziomie 30, 40 osób – ślusarz, krawiec, kucharz. Bardzo też ciekawą albo trudną grupą są osoby bez zawodu i takich osób na terenie miasta Chojnice na koniec stycznia mieliśmy 128. W związku z tym aktywizacja tych osób jeszcze jest bardziej utrudniona. Ale dlaczego w tym momencie nie posiłkować się między innymi samorządem, który organizuje roboty publiczne, gdzie większość ofert pracy i stanowisk, jakie są w tym momencie proponowane, są w otoczeniu pracownika gospodarczego. Ale nie tylko nasz samorząd miejski. Tutaj patrząc na rynek pracy, chyba nie ma nikogo na terenie powiatu chojnickiego, który nie powie, że tym centrum gospodarczym jest miasto Chojnice. I to potwierdzają dwie liczby. W ubiegłym roku do naszego urzędu trafiło ponad 5500 ofert pracy, z czego blisko 3400 z miasta Chojnice. Pozostałe 2000 ofert zostały uaktywnione bądź aktywizowane poza miastem Chojnice. I tutaj, tak jak powiedziałem, dominujące stanowiska przy tych ofertach pracy, to robotnik gospodarczy, pomocniczy robotnik budowlany. Jeszcze ta kwestia budownictwa i firm, które funkcjonują na terenie naszego powiatu, właśnie pokazuje oferty pracy z tej grupy zawodowej. 
Mówiąc o rynku pracy musimy ścierać się z dwoma tematami – rejestrowane bezrobocie 
i oferty skierowane do osób bezrobotnych, które są zarejestrowane w Urzędzie Pracy. Ale też, tak jak powiedziałem, pracodawcy posiłkują się cudzoziemcami i od kilku lat realizujemy aktywizację cudzoziemców w sposób uproszczony. Tutaj mam na myśli oświadczenie o powierzeniu pracy dla cudzoziemca, z której to formy mogą skorzystać pracodawcy chcący zatrudnić obywateli sześciu państw, głównie tutaj chodzi o Ukrainę. W ubiegłym roku takich oświadczeń przyjęliśmy w Urzędzie Pracy 1400 i większość z tych osób, zatrudnianych przez naszych pracodawców, to byli waśnie obywatele Ukrainy, ale też są dwa państwa, które ostatnio coraz widoczniej pojawiają się na naszym rynku, są to obywatele Białorusi i Rosji, sporadycznie Mołdowy, Gruzji. Tutaj tak naprawdę dominującą grupą cudzoziemców są Ukraińcy. Ale to, czego tak naprawdę do końca nie kontrolujemy, to na rynku pracy funkcjonują agencje zatrudnienia, które oferują kandydatów do pracy w naszych firmach i tutaj, to nie jest żadną tajemnicą, dominują firmy związane z przetwórstwem spożywczym – Zakłady Mięsne Skiba, Seko. O tyle tutaj, tak jak powiedziałem, nie kontrolujemy, bo tylko udzielamy informacji starosty. Jest taka procedura informująca agencję zatrudnienia, że spośród naszych bezrobotnych nie jesteśmy w stanie zaspokoić tych potrzeb kadrowych do danego pracodawcy jakim jest agencja zatrudnienia, i mając taką informację agencja stara się o uzyskanie zezwoleń na pracę u wojewody. I tak, jak nasze oświadczenia o powierzeniu pracy cudzoziemcowi z tych sześciu państw są określone terminowo do maksymalnie sześciu miesięcy w okresie dwunastu miesięcy, tak zezwolenia wydawane przez wojewodę maksymalnie mogą być wydane na okres trzech lat i w ramach tych zezwoleń mogą pracować obywatele całej kuli ziemskiej, nie tylko 
z tych sześciu państw. Na przykład w ubiegłym roku wydaliśmy takiej informacji pod kątem braku zaspokojenia potrzeb na grupę ponad 1400 miejsc pracy zaspakajanych przez nie naszych bezrobotnych, ale obywateli innych państw. Ale, tak jak powiedziałem, my już tutaj nie kontrolujemy, czy doszło do zatrudnienia, czy nie, ale ten proces został uruchomiony. 

W takich jeszcze informacjach, to w ubiegłym roku na terenie miasta Chojnice przez 12 miesięcy zarejestrowaliśmy 2231 osób bezrobotnych, a wyłączyliśmy 2427. Tak że bilans w układzie statystycznym, patrząc na rynek pracy, jest korzystny, bo bezrobocie na terenie miasta Chojnice zmniejszyło się o blisko 170 osób. Statystycznie to nie chciałbym dalej mówić. Po prostu programy, jakie realizujemy, są dopasowane do pewnych grup osób bezrobotnych 
i mówiąc o dominującej roli miasta Chojnice na rynku pracy, to tutaj tylko skupiłem się w takich informacjach obrazujących rok 2018. Programy jakie realizowaliśmy finansowane były przede wszystkim ze środków unijnych, ale też pozyskując środki z rezerwy Ministerstwa Rodziny, Pracy i Polityki Społecznej, bardziej z Departamentu Rynku Pracy i Departamentu Funduszy. Dominującą jakby formą, w kwotach bezwzględnych, gdzie uczestniczyliśmy jako Urząd Pracy, to doposażenie stanowiska pracy, gdzie refundujemy koszty wyposażenia stanowiska pracy pracodawcy, który tworzy takie miejsce pracy, a jako partner ten finansowo-społeczny jest zobowiązany utrzymać to stanowisko pracy przez co najmniej 24 miesiące. 
W ubiegłym roku pracodawcy z terenu miasta Chojnice utworzyli takich stałych, bo można mówić o stałych miejscach pracy w tym momencie, jeżeli mówimy o 24 miesiącach, 117 miejsc pracy, a z różnych źródeł zrefundowaliśmy na ponad 2,5 mln zł wyposażenie nowych stanowisk pracy.

Kolejną grupą to jednorazowe środki na podjęcie działalności gospodarczej i 53 osoby, mieszkańcy miasta Chojnice, utworzyli własną działalność gospodarczą, i na ten cel przekazaliśmy ponad 1,2 mln zł. 
W ramach prac interwencyjnych, bo z prac interwencyjnych nie korzysta tylko samorząd, ale też pracodawcy, sponsorowaliśmy 78 miejsc w ramach prac interwencyjnych i na ten program przeznaczono blisko 300 tys. zł. Roboty publiczne, i tutaj głównie z samorządem miejskim, 226 tys. zł i w tym cyklu robót publicznych, jaki stosuje miasto, to znaczy umowy dwumiesięczne, blisko 80 osób było zaktywizowanych na terenie miasta Chojnice. Z programu stażowego skorzystały 164 osoby w roku 2018. Też jest taki dość ciekawy program, który nieraz wprowadza kontrowersje, bo patrzymy na naszą młodzież, która kształci się w naszych uczelniach chojnickich, filiach, ale też poza Chojnicami, i realizujemy program bon na zasiedlenie. To jest program, w ramach którego dla osoby młodej do 30. roku życia, która zdecyduje się podjąć pracę poza miejscem swojego zamieszkania, ale w odległości co najmniej 80 km, bądź z czasem dojazdu w dwie strony ponad 3 godziny – to są takie zapisy w naszej ustawie, możemy w formie bonu na zasiedlenie wypłacić jakby z góry 7,5 tys. zł na ponoszenie kosztów związanych właśnie z zamieszkaniem w tych miejscowościach określonych zgodnie z ustawą. Jest o tyle prosty program, bo osoba, która korzysta z tego programu, musi się rozliczając 
z nami wykazać, że w okresie ośmiu miesięcy pracowała przez co najmniej sześć miesięcy 
z wynagrodzeniem co najmniej minimalnym, bądź prowadziła działalność gospodarczą. 
W związku z tym jest to dość prosty program i nie wymagamy do tego umów najmu, jest to jakby ryczałtowo wypłacana taka kwestia. W ubiegłym roku trzynastu mieszkańców Chojnic skorzystało z tego programu i podjęło pracę, większość z nich podjęła pracę na terenie Trójmiasta, ale też Poznań i Toruń.
Teraz krótko co czeka nas w roku 2019. Powiem Państwu, że zostaliśmy dość zaskoczeni ciosem związanym z podziałem środków na programy, które pozwalają nam aktywizować osoby bezrobotne. Tak jak powiedziałem, głównym źródłem finansowania programów są środki unijne. W tym programie skierowanym do młodych, czy powyżej 30. roku życia, na ten cel 
w roku 2019 mamy ponad 6 mln zł. Większa część tej kwoty, blisko 3,4 mln zł, jest przeznaczona na aktywizację osób do 30. roku życia, 2,4 mln zł dla osób powyżej 30. roku życia. 

Jeżeli jesteśmy na Komisji Budżetu, to komisja uwielbia na pewno liczby. W związku z tym jest w porządku jeżeli mówimy o osobach młodych do 30. roku życia, bo w stosunku do ubiegłego roku jest to spadek o niecałe 2 punkty procentowe, jeżeli chodzi o środki na aktywizację osób młodych. Ale jeżeli patrzymy na osoby starsze, powyżej 30. roku życia, to już mamy 
w limicie o ponad 50% mniejsze środki jak w roku 2018. Na właśnie te osoby powyżej 30. roku życia mieliśmy w ubiegłym roku blisko 5 mln zł, a teraz w roku 2019 blisko 2,4 mln zł. Ale, to co tutaj Pan Przewodniczący zaznaczył, jak samorząd lokalny jest widoczny na rynku pracy, to nie ma co ukrywać, miasto Chojnice było zawsze dominującym konsumentem, jeżeli chodzi o środki na organizację robót publicznych. Drugą taką jednostką samorządową jest gmina Chojnice. Ale finansowanie robót publicznych jest niemożliwe ze środków unijnych, gdyż w Brukseli nie ma czegoś takiego jak roboty publiczne. W ramach tych europejskich środków możemy realizować tylko to, co jest zgodne z porozumieniem i wytycznymi do realizacji programów. Tam są prace interwencyjne, doposażenia, dotacje, szkolenia, bon na zasiedlenie, ale nie ma robót publicznych. W ubiegłym roku środki, które umożliwiały między innymi realizację robót publicznych, to była kwota 2,4 mln zł. W tym roku mamy 1,2 mln zł. 
O 50% zostały zmniejszone środki na aktywizację wspólną samorządu i Urzędu Pracy, gdzie tutaj mówimy o robotach publicznych. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – Panie dyrektorze, przepraszam, prosimy o résumé. My do tego tematu, tak jak wspomniałem, jeszcze wrócimy, dlatego prosimy już o jakieś podsumowanie i potem poproszę Państwa radnych o pytania do Pana dyrektora. 
· Dyrektor Wojciech Adamowicz – podsumowanie. Mając takie środki, a jesteśmy partnerem, wysłaliśmy propozycję do wszystkich samorządów, dostosowaną do tego limitu jaki się pojawił. Odnosząc się do wykorzystanych środków w roku 2018 realizujemy roboty publiczne 
w tym zakresie, na jaki posiadamy środki. Oprócz robót publicznych również realizujemy bardziej taki prospołeczny program prac społecznie użytecznych wspólnie z Ośrodkiem Pomocy Społecznej, gdzie osoby bezrobotne, bez umów o pracę, ale mogą w wymiarze 10 godzin tygodniowo wykonywać prace na rzecz użyteczności publicznej. W większości to są prace porządkowe, ale też i opieka nad osobami. 

To, co ostatnio zrealizowaliśmy, to doszło do wspólnego spotkania wszystkich ośrodków pomocy społecznej z terenu naszego powiatu z organizatorami robót publicznych, gdyż na koniec grudnia ukazała się nowelizacja ustawy o pomocy dla osób, które nie otrzymują alimentów, w skrócie, przez dłużników alimentacyjnych nie otrzymują należnych tych świadczeń alimentacyjnych, i zgodnie z nowelizacją ustawy samorząd lokalny albo organizator robót publicznych w pierwszej kolejności ma obowiązek zatrudnić dłużnika alimentacyjnego. Powiem, że na terenie powiatu chojnickiego tych oficjalnych dłużników alimentacyjnych mamy blisko osiemdziesięciu. Od dwóch lat prowadzimy systematyczną korespondencję ze wszystkimi posterunkami, komendami policji, które pod nadzorem prokuratury ustalają dlaczego dłużnik alimentacyjny nie jest aktywny na rynku pracy. To spotkanie było o tyle pozytywne, że nie robimy paniki w sensie, że to jest otwarty rynek pracy. W pierwszej kolejności – okej, ale też osoba, która jest kwalifikowana musi być dopasowana do oferty pracy. No, gdzieś te wewnętrzne obowiązki dłużnika alimentacyjnego są w nim i na siłę nie zmusimy go do pracy.
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – Panie dyrektorze, bardzo dziękujemy za te cenne informacje. Myślę, że Państwo jakieś pytania macie do Pana dyrektora. Bardzo proszę, teraz jest czas. Proszę Pan Bartosz Bluma.
· Radny Bartosz Bluma – jeżeli chodzi o liczbę bezrobotnych – 1021 z naszego miasta. Ale tak z praktycznego punktu widzenia jak Pan ocenia, czy to już jest to bezrobocie takie naturalne, które się będzie utrzymywało w kolejnych latach, czy z tej liczby jeszcze jest jakiś poziom osób, które faktycznie mogłyby znaleźć zatrudnienie, ale nie znajdują tego zatrudnienia ze względu na brak ofert pracy, czy z jakiegoś innego powodu? 
· Dyrektor Wojciech Adamowicz – w najbliższych miesiącach, bądź dwóch latach, powinna jakby wyklarować się sytuacja związana z cudzoziemcami, bo to jest jakby ten warunek, który daje możliwość pracodawcy realizowania kontraktów. Od tego roku otwiera się rynek niemiecki z propozycją dla Ukraińców, o wiele ciekawszą jak nasz rynek pracy, i to jakby będzie tym determinantem co się może wydarzyć na naszym rynku pracy. Tak naprawdę 64%, obojętnie czy to w mieście Chojnice, czy na terenie powiatu, to są kobiety stosunkowo młode, do 30. roku życia, z dziećmi. Pomimo tego, że na przykład organizując program strażowy osobom, które uczestniczą, finansujemy koszty dojazdu, jeżeli to jest spoza, koszty opieki nad dzieckiem, jeżeli to dziecko trafia do przedszkola i przez czas trwania programu stażowego finansujemy te koszty, to powiem, że coś innego blokuje. Podam przykład z życia. Stażystka, propozycja pracy na umowę o pracę, przychodzi i mówi – panie dyrektorze, ja nie mogę skorzystać z tej propozycji, bo jeżeli podejmę pracę, a praca nie ukrywajmy, oprócz banków, czy jakiś innych systemów widełkowych, zaczyna się od minimalnego wynagrodzenia 2.250 zł, powiedziała, że straci „500+”, ma alimenty. Dla niej propozycja pracy, żeby wejść na umowę o pracę, to od 2.700 brutto się jej kalkuluje. Dlatego pewne blokady są. Nie wiem jak teraz połączenie tych dwóch roczników w reformie edukacyjnej spowoduje jakby takie czasowe przesunięcie, ale oprócz cudzoziemców i tego, co się może wydarzyć, to… Mieliśmy w swojej historii 11 tys. osób bezrobotnych już zarejestrowanych. Bardziej tutaj jest kwestia tej uczciwości pracodawcy. Minimalne wynagrodzenie w systemie finansów publicznych, to jest zawsze minimalne wynagrodzenie i nie masz ukrytych pieniędzy. W systemie tym biznesowym to jeszcze jest ta… 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – Panie dyrektorze, bardzo dziękujemy. Do tego tematu jeszcze wrócimy. Musimy przejść do następnego zagadnienia. 
Ad. 2
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – przechodzimy do punktu analiza i opiniowanie materiału sesyjnego. Tutaj jeszcze przed posiedzeniem, w Państwa imieniu jako przewodniczący, zwróciłem się z zapytaniem do Pana dyrektora Marczewskiego, chodzi o projekt uchwały związanej ze zmianą w budżecie. Mianowicie na stronie osiemnastej biuletynu w uzasadnieniu mamy punkt trzeci – zwiększa się plan wydatków związanych z zakupem nieruchomości miejskich 
o kwotę 200 tys. zł. Wiem, że to wielu z Państwa interesowało, stąd obecność tutaj Pana dyrektora. Prosimy o wyjaśnienie. 
· Dyrektor Jacek Marczewski – w tej chwili na wykupy nieruchomości przewiduje się 600 tys. zł w budżecie i w zasadzie ta kwota jest już zaangażowana, bo toczą się trzy postępowania administracyjne, dotyczące wykupu nieruchomości pod drogi: jedno wywłaszczeniowe, jedno już objęte ZRID-em i w sumie też można je nazwać wywłaszczeniowe – strona ubiega się 
o zwiększenie odszkodowania, i jedno postępowanie z tego powodu, że nie doszliśmy do porozumienia, jeżeli chodzi o wykup. Czyli te 200 tys. to już są kolejne nabycia. To są nieruchomości pod drogi oraz nieruchomości związane z programem kanalizacji deszczowej miasta Chojnice. W przypadku nieruchomości, licząc 100 zł za metr kwadratowy, to to bardzo szybko… Co to jest 200 tys.? 2000 m2, może 3000 m2, w zależności od miejsca, od kwoty oszacowania. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – czy jeszcze do Pana dyrektora jakieś pytania? Pan radny Bluma.
· Radny Bartosz Bluma – jedno krótkie pytanie dotyczące tego kompleksu działek przy ul. Żeromskiego, który będziemy w uchwale na najbliższej sesji przyjmować. Czy miasto już mniej więcej wie jaki poziom będzie za jeden metr kwadratowy tych działek?

· Dyrektor Jacek Marczewski – szczegółów nie znamy, ale cena powyżej 100 zł na pewno jest realna tutaj.
· Radny Bartosz Bluma – czyli podobnie jak inne nieruchomości, które miasto oferuje w chwili obecnej. 
· Dyrektor Jacek Marczewski – tak. Zaraz po sesji, czy już nawet może jest zlecone oszacowanie w tej chwili. Jeszcze nie ma wyniku. 
· Radny Bartosz Bluma – i pytanie drugie dotyczy najbliższego przetargu na sprzedaż mienia komunalnego, czyli działek. Czy już wiadomo kiedy będzie się odbywał? Bo na stronie widzę cały czas jeszcze informacje bodajże z grudnia.
· Dyrektor Jacek Marczewski – ogłosimy coś na dniach. Przygotowujemy coś w tej chwili. 

Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – czy są jeszcze pytania do Pana dyrektora? Jeżeli nie ma, bardzo dziękuję Panie dyrektorze za obecność. Przejdziemy teraz do analizy zmian w budżecie. Jeżeli chodzi o ten porządek obrad, to mamy takie dwa punkty związane ściśle co do właściwości z naszą komisją, to jest projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie – tutaj jeden z tych punktów został już wywołany, i projekt uchwały w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej. Poprosimy o krótkie omówienie tych dwóch projektów uchwał Panią Skarbnik. 

· Skarbnik Miasta Wioletta Szreder – omówię te obie uchwały łącznie. To po kolei. Do planu wydatków wprowadza się zadanie inwestycyjne „Budowa ulicy Krasickiego w Chojnicach” 
w kwocie 9.183 zł. Ta budowa ulicy już była w zeszłym roku. W tym roku zaistniała konieczność zrealizowania reszty zadania projektowego, w związku z czym występuje różnica w tej kwocie. I teraz otwieramy materiały na str. 34. Zaistniała konieczność ujęcia w przedsięwzięciach wieloletniej prognozy finansowej w związku z tym, że to zadanie było realizowane już w ubiegłym roku. Limit nakładów na ten projekt to jest 30.610 zł. Różnicą jest limit 2019 roku 
i limit zobowiązań w tej samej kwocie – 9.183 zł. 

Następny punkt – zwiększa się plan wydatków dla zadania inwestycyjnego „Modernizacja stadionu miejskiego przy ul. Mickiewicza – podgrzewana murawa”. Pomiędzy sesjami zaistniała konieczność przeniesienia środków z tej podgrzewanej murawy w tej kwocie na przebudowę stadionu, bo nie zostało dokończone zadanie z poprzedniego roku. Burmistrz może skorzystać z upoważnienia udzielonego przez Radę do przenoszenia wydatków majątkowych, w związku z czym przenieśliśmy te wydatki na tą przebudowę stadionu i w tej chwili uzupełniamy tą podgrzewaną murawę do tej kwoty 2 mln, która była już. W WPF-ie będzie zmiana taka, że w ramach tej podgrzewanej murawy nic się nie zmieni, bo te 2 mln były i zostają, natomiast zmieniamy kwotę „Przebudowa stadionu miejskiego przy ul. Mickiewicza” o te 355 tys.

Punkt trzeci został omówiony. Punkt czwarty – Zakład Zagospodarowania Odpadów podpisał aneks do umowy z Wojewódzkim Funduszem Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej, zmieniający wysokość rat w poszczególnych latach. W związku z tym na rok 2019 przypada rata niższa o 166.676 zł, jako kwota poręczenia udzielonego przez gminę, i my musimy w budżecie zabezpieczyć całą wartość poręczenia na wypadek gdyby spółki – ZZO i ChTBS, nie zapłaciły tych rat wymaganych w tym roku, to my musimy jako poręczyciel za nich zapłacić. W związku z czym te kwoty musimy mieć w budżecie i ponieważ Zakład Zagospodarowania Odpadów zmniejszył wysokość rat na ten rok, no to o tyle zmniejszamy to poręczenie.
Ponadto zmniejszamy wysokość dochodów gminy związanych z realizacją zadań z zakresu administracji rządowej o kwotę 96.744 zł. To jest w MOPS-ie. I o kwotę 18 tys. – to jest też 
w MOPS-ie, wysokość dochodów się zmniejsza. 

Ponadto zwiększamy dopłatę do Miejskiego Zakładu Komunikacji o 200 tys. zł na prośbę Pana prezesa, który został przyparty przez pracowników do muru w kwestii podwyżek wynagrodzeń. 

Na przebudowę ul. Podlesie zwiększamy kwotę zadania o 30 tys. zł i zmieniamy nazwę zadania. Przedtem to była tylko „Przebudowa ul. Podlesie w Chojnicach (odcinek od ul. Strzeleckiej do ul. Karnowskiego)”, a teraz to będzie „Przebudowa ul. Podlesie w Chojnicach”. Zadanie to obejmie przebudowę całej ul. Podlesie. Czyli zmieniamy nazwę oraz rozszerzamy zakres zadania o ten drugi odcinek i o kwotę. 
Punkt dziewiąty – zwiększa się dotację dla Chojnickiego Centrum Kultury. To jest na pianino dla Szkoły Muzycznej. Pan dyrektor Szkoły Muzycznej wystąpił do nas z prośbą o zakup pianina z okazji trzydziestolecia szkoły, a że jest to jednostka budżetowa podlegająca Ministerstwu Kultury, w związku z czym nie mamy możliwości udzielenia pomocy finansowej, ani dotacji tej szkole muzycznej. Musimy to zrobić w ten sposób, że Chojnickie Centrum Kultury kupi pianino i wypożyczy. My nie możemy zrobić takiego prezentu. Ustawa o finansach publicznych nie daje nam takiej możliwości. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – pomocy rzeczowej też nie można przekazać?
· Skarbnik Miasta Wioletta Szreder – nie. Ani dotacji, ani pomocy rzeczowej. Ponadto, żeby to wszystko pokryć musimy zwiększyć plan dochodów w podatku dochodowym o kwotę 700 tys. zł i o 32.251 zł wolne środki. 

W punkcie dwunastym zmieniamy wysokość dochodów i wydatków związanych z gospodarowaniem odpadami w związku z tą uchwałą, która była podjęta na ostatniej sesji, o kwotę 860 tys. zł. 
Na podstawie decyzji Wojewody Pomorskiego zwiększamy dotację dla MOPS-u na realizację zadań związanych z przyznawaniem Karty Dużej Rodziny o kwotę 2.055 zł. 

To wszystko, jeżeli chodzi o zmiany w budżecie i WPF-ie. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – dziękujemy bardzo Pani Skarbnik. Czy są pytania do tego materiału? Bardzo proszę Pan radny Bluma.
· Radny Bartosz Bluma – w ubiegłym miesiącu zadawaliśmy pytanie Panu Czarnowskiemu z Wydziału Edukacji, mówiliśmy o środkach dla pracowników oświaty niebędących nauczycielami. Miały one się znaleźć w miesiącu lutym. Stąd moje pytanie, bo nie widzę tego w budżecie. Zakładam, że tych środków nie ma dla pracowników oświaty ale niebędących nauczycielami.
· Skarbnik Miasta Wioletta Szreder – nie. Nie ma.
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – jakie są następne pytania do Pani Skarbnik? Jeżeli nie ma pytań, to przejdziemy do spraw różnych.
Ad. 3

Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – poprosimy teraz Panią dyrektor Szymanowicz, która przygotowała dla nas zestawienie. 

· Dyrektor Ewa Szymanowicz – ja zostałam zobowiązana na poprzedniej komisji do przedstawienia takiej informacji dotyczącej zaległości w podatkach i opłatach lokalnych, i postarałam się tą informację przygotować w taki kompakt, w takiej tabelce, żeby tutaj za dużo nie mówić, bo cyfr jest dużo, liczb jest dużo i mogłoby to być zagmatwane. 

Wyjdę może od tematu wpływów. Wpływy z podatków i opłat lokalnych za 2018 rok wynosiły łącznie około 19.247.000 zł, z tego największy udział stanowił podatek od nieruchomości, to było 17.913.000 zł. Pozostałymi podatkami, jeżeli chodzi o wielkość, to był podatek od środków transportowych – 1.144.000 zł, bardzo mała ilość podatku rolnego – 71.400 zł, oraz śladowe ilości podatku leśnego – nieco ponad 3.000 zł. I to właśnie stanowiło kwotę 19.247.000 zł, i kwota ta zasiliła dochody miasta Chojnice, dochody budżetu, zgodnie z ustawą o dochodach jednostek samorządu terytorialnego. 
Teraz, jeżeli chodzi o osoby prawne. Z tych 19 mln to jest kwota około 11.432.000 zł. Tyle stanowiły właśnie wpływy z tytułu wszystkich osób prawnych, czyli z tego całego katalogu podatków – od nieruchomości, podatku transportowego, podatku rolnego i podatku leśnego. Osoby fizyczne stanowią kwotę 7.815.000 zł. Czyli z tych 19 mln – 11 mln stanowią osoby prawne, a prawie 8 mln stanowią osoby fizyczne. I ta proporcja się układa właśnie w tej kolejności, którą przedstawiłam – podatek od nieruchomości, transportowy, rolny i śladowe ilości podatku leśnego. 

Jeżeli chodzi o zaległości, bo to miałam przedstawić Państwu, te zaległości na koniec 2018 roku wyniosły 2.946.586 zł. Jeżeli chodzi o podatek od nieruchomości, zaległości z tytułu tego podatku, to jest kwota 2.635.682 zł i w tym chciałam zauważyć, bo wspominałam również, że niektóre podmioty, które zalegają, szczególnie dotyczy to osób prawnych, są w takiej procedurze upadłościowej zgodnie z trybem prawa restrukturyzacyjnego, i jest to tutaj pięciu dłużników. Czyli z tych 2.635.000 zł, jeżeli chodzi o zaległość osób prawnych, 1.023.000 są to osoby, w stosunku do których jest wszczętej postępowanie restrukturyzacyjne. Jest to głównie postępowanie upadłościowe, w przypadku jednej osoby jest to postępowanie sanacyjne – jest to rodzaj takiej upadłości, który może być stosowany do osoby fizycznej prowadzącej działalność. Czyli tak jakby ten milion jest do ściągnięcia, ale nie mamy na to wpływu, bo musimy czekać na procedury prowadzone przez sądy gospodarcze. 
Jeżeli chodzi o zaległości w podatku od środków transportowych, to jest kwota 304.000 zł, podatku rolnego – 6.541 zł. I te wszystkie kwoty dają nam to zadłużenie na koniec roku – 2.946.586 zł. 

Pytanie było również o kwoty umorzeń. Na koniec 2018 roku, jeżeli chodzi o umorzenia osób prawnych, to osobom prawnym umorzono podatek od nieruchomości na kwotę 11.072 zł oraz od środków transportowych 624 zł. Umorzenia podatku od nieruchomości osób fizycznych wyniosły 5.156 zł. Rozłożono również na raty osobie fizycznej, to dotyczy chyba jednego przypadku, 67.033 zł. 

I tak wyglądają liczby, jeżeli chodzi o zadłużenie. Chciałam powiedzieć, że organ podatkowy cały czas pracuje nad tą kwotą zadłużeń, żeby wyegzekwować największą ilość tego zadłużenia, i w tym celu wystawiane są przez organ podatkowy i upomnienia, i tytuły wykonawcze, 
i również wezwania z zapytaniem dlaczego osoby nie regulują zobowiązań. Również zobowiązani interesują się tymi kwotami zadłużenia, dlatego wydawane są również zaświadczenia różne, między innymi o stanie zaległości. I tak: wydano 231 takich zaświadczeń, wezwano 508 osób, wystawiono 403 tytuły wykonawcze i wystawiono 1395 upomnień. To jest ta praca tak zwymiarowana, jeżeli chodzi o liczby, o tą część ilościową. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – bardzo dziękujemy Pani dyrektor. Jakie są pytania do Pani dyrektor Ewy Szymanowicz w tym zakresie? Jeżeli nie ma pytań, to bardzo dziękuję za obecność. 

· Dyrektor Ewa Szymanowicz – ta informacja, którą tutaj mam, będzie przedstawiona w budżecie, w sprawozdaniu Pani Skarbnik, dlatego nie chciałam uprzedzać. A jeżeli chodzi o wykaz umorzeń, to zgodnie z trybem o finansach publicznych, pod koniec maja te osoby, które miały umorzenia, rozłożenia na raty, pokażą się na tablicy zgodnie z trybem art. 37 ustawy 
o finansach publicznych. 
Przewodniczący Kazimierz Jaruszewski – bardzo dziękujemy. 

Ja w sprawach różnych pozwolę sobie poprosić Państwa radnych o zapoznanie się z pisemną prośbą z 14 lutego – to pismo jest w naszych przegródkach. Mianowicie prezes zarządu Centrum Park Chojnice Pani Żaneta Janowicz to pismo kieruje do Przewodniczącego Rady Miejskiej 
i zwraca się z prośbą o przejęcie administrowania hali widowiskowo- sportowej. I potem mamy tutaj załącznik w postaci rozliczenia przychodów i kosztów Centrum Park Chojnice. Ta prośba potem wiąże się z pismem z kolei kierowanym na ręce Burmistrza przez Przewodniczącego Rady Miejskiej. Ta prośba Pani prezes Centrum Park i to pismo Przewodniczącego Rady do Burmistrza w sposób pośredni oczywiście wiążą się z pracą naszej komisji. Dzisiaj już tego nie będziemy omawiać, ale bardzo proszę, żeby się z tym pismem zapoznać. Na pewno do tego wrócimy. 
Czy w sprawach różnych jeszcze ktoś chciałby zabrać głos? Jeżeli nie, to bardzo Państwu dziękuję za obecność. Zamykam posiedzenie Komisji Budżetu i Rynku Pracy. 
Na tym posiedzenie zakończono.
	Protokołowała 
	
	Przewodniczący

	
	
	Komisji Budżetu i Rynku Pracy

	
	
	

	Beata Biesek
	
	

	
	
	Kazimierz Jaruszewski


